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Ceny s n n u m t n t y i  
V t  Lwowie bez dorę­

czenia do domu . . orne* j.i. 2 — , kwart. —
t Joktaw ą do dom u . a ie s .  zł.2 4 0 ,  k w art 7*— 

Ma prowincji z prac
tv r ią  pocztowa . . mm». *1.2 4 0 .  kwart. 7 '—

Zagranica 'in*** /.!.?» - kwart.  1 4 '

Numer tolefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
asi-17 

Konto PKO Lwdw 
Ns 504 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI l ADMINI57 KAClU 
l w ó w , u l . z im g n o w ic z a  15 I. p .

Liaty n*>eiy ta n k o w a ć . — H«Vl»mecje 
o tw arte  w olna od opłaty. 

Rękopiauw nadpalanych nie zw raca eię.

C E N A
NUMERU

10 «.

Crny o g ło u a A i
Za 1 wnni milnutr. W. cm. łzer.) * nrrkłych •(łeaiMlaaL p  ML* naawranaw I watkrologack ar. fe, w kraaica, r*pt* 
taar. di r‘ f  iipodarezjr, paol w MklcU a - ta, pod na(łdw> 
kicm na plarwłaaj stroni* sł. t-—. Tabelaryczne > M prt dro* 
taj. Za Jcdao słowo w drobnych ogłotieelace *». W, kuna i spnodał sławo pr. W, matrjmurtialnt, Iroresponitooa 
prywatne ałwwo pr, aa. dla pesawkwiaayth procy pr- A 
Z laitnaitiriem mieisc ■ pis. Zagraniczne a M pre drotai

Nowa mapa Europy.
Przez noc Austria zniknęła z mapy 

curopepskiej nie tylko jako  samodziel* 
ny tw ór polityczny ale i iako samo* 
dzieln> organizm gospodarczy.

Zagarnięcie A ustrii przez Niemcy, 
to  zwiększenie terytorialne Rzeszy, to  
przesunięcie proporcji sił, to  wreszcie 
ostateczna likwidacja wszelkiej wagi 
traktatów  pokojowych. Z  traktatów  
tych w mocy pozostały ty lko  postano* 
wienia terytorialne. W szystkie inne 
jak odszkodowanie, demilitaryzacja, 
ogramczerua zbrojeń itd. zostały już 
daw no przekreślone b4dź to  drogą u* 
kładów, bądź też drogą faktów  doko* 
nanych. Zajęcie Austrii przekreśla zna 
czenie postanowień terytorialny ch

Rzesza niemiecka, zd o b y w a ją  na 
południu szmat ziem austriackich, po* 
większyła swoje posiadłości o 83,838 
km. kw. W  ten sposób Rzesza niemie* 
cka jest dzisiaj większa niż była przed 
wojną, gdyż na mocy trak ta tu  wersal* 
skiego Niemcy utraciły szóstą część 
swego terytorium  t .j .  70.000 km. kw. 
W  dniu 11 marca 1938 r. przekreślone 
zatem zostało zwycięstwo koalicji anty 
niemieckiej także i w dziedzinie zdoby 
czy terytorialnych.

Rzesza niemiecka Ucząca dzisiaj 
5b4.520 km. kw. jest po R.osji najwię* 
kszym  państwem  F u ro ry  Panuje cal* 
kowicie nad Europą środkow ą. Wic* 
deń bowiem ze wzglądu na swoje poło 
żenie geograficzne jest napraw dę scr» 
cem Europy.

Niemcy uczyniły ogrom ny krok na* 
przód w kierunku realizacji upragnio* 
nej „M ittel*Europy“, w kierunku stwo 
rżenia wielkiego obszaru ścisłej współ* 
pracy gospodarczej na terenie Europy 
środkowej i południowo*wschodniej.

pod  względem żywnościowym i su* 
rowcowym Niemcy wprawdzie nie* 

zbyt wiele zyskują bo i Austi ia ma 
bilans żywnościowy i surowicowy 
ujemny, niemniej i tu  otrzym ują w  da 
rze kilka cennych surowców: drze*
w o, miedź, ołów a przede wszystkim 
bogate rudy żelazne i manganu. Zwła* 
szcza, w obecnym wyścigu zbrojeń 
przy prawdziwym  głodzie żelaza w 
Niemczech te ostatnie stają się bezcen* 
ną wartością. A ustria należy do 10 naj 
większych na świecie producentów  że* 
Iaza i stali.

Pozatem poważny teren gospoda;1* 
stw a europejskiego zostaje wyjęty 
ze sfery wolnych obrotów  i poddany 
autarkicznemu regime'owi płatniczemu 
i dewizowemu. Duże kapitały  ulegną 
zamrożeniu, stosunki kredytow e i han 
dlowe s ahamowaniu.

Pod względem politycznym  waż* 
nym  jest, że pomimo ostatniego nie* 
wątpliwie wielkiego w ysiłku Rzesza 
czuje aię na siłach działać równocze* 
śnie konsekwentnie i bezustannie w 
■derunku „wyzwolenia sudeckich 
N itm ców ". N azajutrz prawie po an* 
schlusie jedno z pism niemieckicn 
przedstawiając pozycję Niemiec wobec 
nowych sąsiadów, powiedziało pod 
adresem 'Czechów że musza oni spel* 
nić dwa w arunki: przyznać całkowitą 
autonomię sudeckim Niemcom i od* 
stąpić od sojuszu z Sowietami.

Równocześnie rząd Rzeszy planuje 
nową wielką kam panię kolonialną i bę 
dzie też w dalszym ciągu potęgował 
kurs antysowiecki z ciągle przyświeca* 
jącytn celem stworzenia po obaleniu 
obecnego reżimu dodstaw  pod sojusz 
niemiecko* rosyjski. Kanclerz H idei 
bowiem agitując przeciwko Sowietom

Związek Potoków w Czechosłowacji
żąda auitonom

M or. Ostrawa, 28 3. (PA T.) „Dzień 
n ik  Polski", organ ludności polskiej w 
Czechosłowacji, w numerze z dnia 27 
marca b. r. ogłasza p t.: „Plistoryczna 
chwila ludu polskiego w Czechosłowa* 
cji — Związek Polaków w Czechoslo* 
wacji jako wyraz jednolitego frontu 
ludu polskiego" — kom unikat następu 
jącej treści: 26 b, m. o godzinie 16 
przedstawiciele naszego społeczeństwa

zebrani w czeskim Cieszynie z całego 
kraju, uchwalili jednomyślnie wśród 
niebywałego entuzjazmu utworzyć 
Związek Polaków w Czechosłowacji, 
jako  wyraz jedności politycznej i po* 
Wolanie do życia Komitetu Organiza* 
cyjntgo, złożonego z członków dotvc!i 
czasowych zarządów „Zw iązku śląs* 
kich katolików " i „Polskiej Partii Lu* 
dowej". W ten sposób lud polski w

Obredy potske-hieutskie w Augustowie.
Augustów, 28. 3. (P A l < i oukuu.i* 

sja, zajmująca się sprawami kolejowy, 
im i drogowymi, pracowała do późr.a 
w nocy z soboty na niedzielę oraz 
przez niedzielę. Prace tej podkomisji 
są wi.liti'-vie I ak i a •. i. ;i .
druga podkom isja dla spraw komu

nikacji pocztowej, telegraficznej i t d. 
ukończę la swe prace już w sobotę. — 
Dzień "trzejszy poświęcony zostanie 
sprawom czysto technicznym, jak spo* 
rządzenie tekstów w językach polskim 
i litewskim. Należy się spodziewać, że 
prace zosi:,.rą ż iutro zakończone

Tydzień niespodzianek politycznych
we Fraecli.

Paryż, 28. 3. (.P A i.) fen1 bardziej 
komplikuje się pod wpływem nowych 
strajków sytuacja wewnętrzno * poli* 
tyczna, tym bardziej mnożą się apele 
na rzecz powołania ponadpartyjnego 
rządu ocalenia publicznego. Po petycji 
podpisanej prze? 77 deputowanych nu 
rzecz zaprzestania waik partyjnych i u* 
tworzeniu rządu ponadpartyjntgo, z 
kolei jedna z największych organizacji 
kom batantów U nion National des An* 
ciens Com battants, na wiecu, który 
zgromadzi! około 10 tysięcy uczestni* 
ków, ucnwalila deklarację stwierdzają* 
cą, iż kraj odrzuca koncepcję gabinetu 
t zw. unii narodowei w którym były* 
by leprczentowane na nowo wszystkie 
grupy i grupki parlamentarne, ] a U 
rząd — oświadcza uchwala b komba* 
tantów — z góry byłby skazany na bez 
czynność i rozbicie. Kiaj domaga się

powierzenia rządów Francją ograni* 
ezonej ekipie ludzi, zdolnych do dzia* 
łania, a nie do przemawiania.

W ymieniane jest nazwisko Daladie* 
ra, jako polityka mocnej ręki, któryby 
zdolny był stanąć n.a czele parlam entar 
nego gabinetu un.i narodowej. W obec 
jednak opozycji, jaką napotyka w czę* 
ści społeczeństwa powstanie rządu z 
udziałem wszystkich stronnictw, na 
nowo podejmowana jest koncepcia rzą 
du ponadpartyjnego pod przewodnie* 
twem marszałka Petain, wodza w ojny 
światowej, który po zaprowadzeniu 
porządku umożliwiłby dopiero powo* 
łanie do życia parlam entarnego rządu 
unii narodowej.

Bieżący tydzień zapowiada się znów 
jako tydzień niespodzianek politycz* 
nych.

Dalsze postąpy ofensywy Franco.
Salamanka. 28. 3, (PAT). G łów na 

kw atera powstańcza kom unikuje: Na 
froncie aragońskim  wojska nasze po* 
suwają s*ę dalej. O ddziały działające 
na praw ym  skrzydle, zajęły miejsco* 
wość Santa Barbara, szczyty Tardera, 
Castillar, Jaganta i kilka sąsiednich 
wzgórz. Kolumny, działające na odcin­
ku Los M onegros posunęły sie w głąb
0 32 kilom etry i zajęły Val£arra. Penal* 
ba, j G andasnos. Inna kolum na prze­
kroczyła rzekę G uadalope na polu* 
dniowy*w schód od C aspe i zajęta trzy 
pobliskie wzgórza. W  rejonie tym 
wzięto do niewoli 30U żołnierzy nie* 
przyjacielskich N a odcinku na północ 
od Los Monegros ża rliśm y  12 wiosek
1 łańcuch sąsiednich wzgórz. Straże 
„ T-ednie posunęły się o 3 kim poza 
A lcubierre W ojska, działające na le< 
w>m skrzydle, zajęły 22 wioskj j do­

tarły do miejscowości Labata, Casbas 
de Huesca, Angues, Bespen. AndUon 
i Pertusa. W  pobliżu Pertusa przekro* 
czyliśmy rzekę A lcanadre. W  stoczo­
nych tam  walkach wzięto z górą SCO 
jeńców.

Burgos. 28. 3. (PAT). Korespondent 
agencji Hayasa donosi, że wojska po* 
wstańcze zajęły w  dniu 26 b. m. na 
w stańcze zajęły w dniu dzisiejszym na 
froncie aragońskim  miejscowość Can* 
dasnus i posuwają się szybko na* 
przód. Po południu straże przednie za* 
jęły wzgórze El Pedroso i znajdują się 
w odległości 10 kim od mie!scowośct 
Traga (prowincja Huesca) oraz 5 kim 
od linii umocnień położonych na za­
chód od rzeki Cmca. N a odcinku Ta* 
ge w ojska rządowe wycofują się na ca­
łej linii

nigdy n i ! zapomina dodać, że nie ma 
nic przeciwko Rosji.

tym  nowym  układzie zamtere* 
sow ana jest też wybitnie Polska. Je* 
steśmy też pewni, że kierow nicy nasze 
go Państwa posiłkow ani poczuciem 
siły i czujności całego N aro d u  poi* 

skiego potr ifią w tym nowym  ukła*

dzie rzeczy zabezpieczyć skutecznie 
wszystkie potrzeby i autorytet Rzeczy 
pospolitej.

W ciąż nowe argumenty przynosi 
czas n a  potwierdzenie zasady, że jedy 
me własne siły, własna zarówno mate* 
riaina jak  i m oralna gotowość obronna 
mają zn aczen ie realne. A,

Czechosłowacji okazał swą dojrzało*-; 
polityczną i zbudował jednolity front 
do zwycięskiej walki o swoje prawa"

W  k onk luzji stw ierdza „D zien­
n ik  Polski* — nie jesteśm y przeci* 
w nikam i porozum ienia, ale jako  wa* 
runek staw iam y uznanie nas za ró w ­
norzędnego partnera, żądam y uzna* 
nia nas za rów norzędnego  gospoda* 
rza. tych  terenów , k tó re  nie na  pa* 
pierze, ale faktycznie są rdzennie p o i  
skie. D otychczasow a cala nasza wal* 
ka n arodow a p row adzona  b y ła  p o d  
hasłem  uzyskan ia tych p raw , k tó re  
na papierze gw aran tu je  nam  konsty* 
tu c ja  i u staw odaw stw o  czeskie, ale 
które n:g dy  w życie nie weszły. — 
„D zienn ik  P o ls k r  stw ierdza, że dziś 
ludność po lska idzie dale j: dziś do* 
m agam y się, b y  napraw iono  w szyst­
kie w yrządzone k rzyw dy , by  pew ne 
sfery czeskie zrezygnow ały  z  akc i, 
skierowane* przeciw ko P o lakom , 
k tó rą  uw ażają za m isje narodow ą. 
D o p ó k i bow iem  ludność p o lsk a  w y 
raźnie n*e odczuje tego , że jest go* 
spodarzenr na tej ziemi, opow iada* 
ni i o zbliżeniu czesko*polskim  będą 
pustym  i czczym frazesem , b ęd ą  o* 
b łudnym  zakłam aniem  rzeczywisto* 
ści".

Fonieważ wszystkie narodowości do 
magaią się autonomii i my zadamy au* 
tonom ii na terenach „etnograficznie 
polskich".

O D EZW A BISKUPÓW  AUSTRIA  
CKICH.

Wiedeń. 28. 3. (PAT). W e wszyst* 
kich kościołach katolickich odczytano 
odezwę biskupów  austriackich, zaleca 
lącą  wiernym stosowanie się do zasa* 
dy: „oddajcie cesarzowi co jest cesar* 
skie, a Bogu co jest boskie". O dezw a 
stwierdza, że wyższe władze duchów* 
ne otrzym ały ze strony władz narodo* 
wo*socjalistycznych zapewnienia, iż 
katolikom  pozostaw iona będzie całko* 
wita wolność przekonań religijnych.

W stęp do tej odezwy zaleca w ier­
nym posłuszeństwo wobec władz, któ* 
re gwarantują nienaruszalność praw 
Kościoła.

POŻYCZKA W E W N Ę TR ZN A  
W  MEKSYKU.

M exico C ity . 28-go. marca. (PAT). 
W  ośw iadczeniach, złożonych p ra ­
sie, m in ister finansów  Suarez oznaj* 
mil, iż rząd  po stan o w ił lim itować p o  
życzkę w ew nętrzną w  w ysokości 10Q 
m ilionów  pezów  dla zapew nienia 
rów now agi sy tuacji gosjaodarczej, 
k tó ra  uległa p o d erw an iu  w zw iązku 
z w yw łaszczeniem  ko m p an ii n a fto ­
wych i koniecznością ich odszkodo* 
wania. P oniew aż d la em itow ania te* 
gc ro d za ju  p o ż y c z li  konieczna jest 
ap rob  tta p arlam en tu , p raw dopodo*  
bnym  jest, że izby  zw ołane b ęd ą  nie* 
baw em  na sesje nadzw yczam a-

Z A G IN Ą Ł  SA M O LO T
Paryż, 28. 3. (PAT) Z Tanisu donoszą, 

ze w nocy z czwartku na piątek zaguiąt 
łamdłot utrzymujący komunikację z baza 
Sidi Ahmed. Ostatnie wiadomości radiowe 
z samolotu pochodzity z godziny 1.30 w no 
cy 25 bm W samolocie znajdowały się czte 
ry osoby. Wszczęto energiczne poszukiwa­
nia samolotu.
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Walne Zgromadzenie Syndykatu
Dziennikarzy

Wiadomości bieżące.
Poniedziałek

S>kstusa 
Jutro: Cryryla 

Wschód słońca 5'22 
Zachód .  18*01

TEATR WTSLK3.
Poniedziałek goćb. 19.30 „Donogoo Ton? 

ka".
Wtorek godz. 19.30 „U ratty".
Środa godz. 19.30 „U mety".

1 £A TR R0ZMA1T06CL
Poniedziałek godz 19.30 „Byliśmy mło- 

dsi".
Wtorek godz. 19.30 „Byliśmy młodsi'1. 
Środa godz. 19.30 „Byliśmv młodsi".

KINOTEATRY
APOLLO: „Huragan".
BAŁTYK. „Ich stu i ona jedna". 
CASINO: „Korsarze".
CHIMERA: „Taniec szczęśc a i rozpaczy" 
EUROPA: „Chłopcy z Tyrolu". 
KOPERNIK: „Szef wywiadu". 
MARYSIEŃKA: „Romans szulera". 
METRO „Pan redaktor szaleje". 
MUZA: „M-oja panna mama".
PAI ACE: „Cafe Metropole".
PAX: „Wierna rzeka".
RAI: „Ubóstwiana".
RIALTO: „Płomienne serca".
STYLOWY: „Bez świadków".
SW1T: „Barbara Radziwiłłówna".
TON: „WaJlka o złote pole" i „Strzelec 

z oengali".
UCIECHA: „PromienL zagłady" i rewia

— „Donogoo Tonka" w Teatrze Wiel«
kim dziś wieczorem po cenach zniżo* 
r.ych, w doskonałej premierowej obsadzie 
zespołu z Machalsklm, Madalińskim i Szy« 
mańskim na czele. Abon. 15.

— „Byliśmy młodsi" na ostatnich przed­
stawieniach po cenach zniżonych w Teatrze 
Rozmaitości dane będzie ostatnie trzy razy 
dzis w poniedziałek, jutro we wtorek i w 
środę biez tygodnia.

— Uroczysta premiera Karola Huberta 
Rostworowskiego „U mety", którą scena 
lwowska uczci pamięć wielkiego pisarza i 
poety, odbędzie się w dniu jutrzejszym aa 
scenie Teatru W., przygotosi ywana c d dłuż 
szego czasu w reżyserii K. Borowskiego, 
w wykonaniu pierwszorzędnych sił zespołu 
z A rikwcz-Szyjkowską, Zbierzowską, Zie* 
liAską. Machalskim, MadaliAskim i Szyndle 
rem w rolach głównych. Nowa oprawa de, 
kuracyjna M. RóżaA kiego.

— „MałżeAstwo jakich mało" — nowa
premura Teatru Rozmaitości — pióra
ulubionego i najbardziej sukcesowego na 
sc.-uach polskich, węgierskiego autora Wł. 
Fodora, ukaże się w kuńcu Liież. tygodnia 
w rcż. przygotowaniu H. SzletyAskiego.

— „Rose , Marie" — słynn i na całą Em 
ropę operetka Frimmla, kompozytora nie* 
zapomnianego „Króla włóczęgów", znajdu­
je się w przygotowaniu zespołu pod reży, 
serskun kierunkiem F. Kuligowsk-ego, w o* 
pracowaniu muzycznym J. Munda, w opra* 
cowaniu choreografu znane,o baletmistrza 
Paplińsk'ego. Nową niezwykle bogatą opra 
wę dekoracyjną projektuje znakomity deko* 
rator sceny lwowskiej M Różański.

— Najbliższy koncert symfoniczny Filhar. 
monii lwowskiej, przed okresem świąt, 
odbędzie się 3 kwietnia o 12,tej pod dyr. 
1. Kołaczkowskiego z udziałem Pol. Tow 
Śpiewaczego „Echo,Macierz".

KOMUNIKATY.
— W biurach O. Z. N. we I wowit ud* 

było się konstytuujące posiedzenie Sądu 
Koleżeńskiego OZN Ogręgu Lwowskiego. 
Na posiedzeniu, kióre zagaił sekretarz Okr. 
OZN mjr. dyl. DomJń L., z_,oz"ając o, 
becnych z organizacją Obozu Zjednoczenia 
Nar. oraz agendami Sądu Koleżeńskiego, 
dokonano wyboru prezydium Sądu Kole, 
żeńskiego w osobach1 przewodniczący: re, 
jent Antonićwiecz J., zastępca: dr Ólchaw* 
T., sekretarz: dr Kurzeja Br.

— Obóe Zjednoczenia Narodowego orga* 
nizacje m-ejskie we Lwowie, mieszczące się 
przy ulicy Bour'arJa 5, II. p. zawiadamia, 
że zgłoszenia osobiste lub listowne na człon 
ków przyjmuje codziennie od godziny 9-tej 
do 12*tej i od 17,tej do 19*tej.

KRONIKA MIEJSKA.
— Zamach samobójczy młodej kobiety. 

Wczoraj wieczorem usiłowała pozbawić się 
życia przez wypicie nieznanej trucizny, An* 
na Cisek, żona robotnika zam na Perscn- 
kówo w barakach miejskich. Wezwany le* 
Karz Pogotowia Rai unikowego stwierdził u 
desperatki oprócz objawów *atrucda, także 
ślady obrażeń na całym ciele. Di speratkę 
przewiezion do szpitala. Przyczyną same, 
bójstwa były niesnaski małżeńskie.

W YCIECZKA DO  KATOW IC.
L. P. T. organizuje 2 kwietnia br. dwu, 

dniową wycieczkę krajoznawczą pociągiem 
popularnym ze Lwowa do Katowic. Koszt 
Przejazdu w obie strony wymusi 15 zł. Od* 
:ard zę Lwowa 2 kwietnia o 22.10, odjazd 
- Krowie 4 kwietnia o 21.31. Karty kon* 
trolne na prz»jazd są do nabycia w kasie 
biletowej P. K P., ul. Krasickich 5, oraz 
w biurach podróży Orbis i w Wagons 
Uts Cook

W  niedzielę dnia 27 b. m. w sali Ka­
syna i Koła Lit.*Art. odbyło sie doro* 
czne W alne Zgrom adzenie Syndyka* 
tu  D ziennikarzy Lwowskich. Po zaga* 
jem u zebrania przez prez. red. Bron. 
Lasko wnickiego, W alne Zgromadzę* 
nie powołało na przewodniczącego re* 
daktora H . Cepnika. Po odczytaniu 
protokołu  ostatniego W al. Zgromadzę 
nia i przyjęciu sprawozdania, uchwało 
no absolutorium  dla ustępującego Za* 
rządu, po  czym odbyły  sie wybory 
władz Syndykatu. Prezesem w ybrano 
przez aklamację red. Bron. Laskowni* 
ckiego, na wiceprezesów przez aklama 
cję red. H enryka Heschelesa. Edwarda 
Kozłowskiego, Bron. Skalaka i W ł. 
Szenderowicza. D o Zarządu weszli: 
red.: A. Bratt, K. Bukowski, M. Gre*

Z im ow y okres w yszkolenia w V I. 
O k r. Z w . R ezerw istów  chyli się ku  
końcow i. Z  podm ucham i w iosny wv 
ruszają  oddzia ły  rezerw istów , ahv  u* 
kończyć program  strzelań ok resu  _t* 
m ow ego i rozpocząć p rak tyczne szko 
lenie w terenie. O negdaj zaroiła się 
garn izonow a strzelnica o d  członków 
lw ow skich  K ół rezerw istów . T o  re ­
zerwiści K oła Z R . nr. 2 im. A . Batta* 
glii, K oła Z . R. N r. 1 im. k p t. St 
B astyra i K oła Z. R . p rzy  Zakla* 
dach  W o d o c iąg o w y ch  M iejsk ich  im. 
„k p t. W ik to ra "  odbvli strzelanie z 
b ro n i sportow ej i z b ron i wojsko* 
wej p o d  kierow nictw em  grodzkiego  
kom . F ederacji P . Z. O . O . i Z . R. 
p p łk . s. s. Szczyradłow skiego i jego 
pom ocników  por. rez. E isenberga i 
p o r. rez. K iszakiew icza.

R ów nocześnie K olo  Z . R. N r. i  
i  K oło  p rzy  P lan tacjach  m iejskich 
o d b y ły  ćwiczenia p rak tyczne z dzie*

Znane letnisko i ośrodek narciarski 
Sławsko, przepięknie położone w śróa 
gór, lasów nad rzeką O porem  me pu* 
siada do tej pory kościoła, a odległość 
od parafii wynosi 28 kim.

Miejscowi Polacy oraz tysiące letni* 
ków, turystów , narciarzy i wojska, 
których gości przez cały rok ta miej* 
scowość, pozbawieni są p rak tyk  religij 
nych. Powyższe okoliczności, jakoteż 
stały i szybki rozwój Sławska, skłonił 
miejscowych Polaków i właścicieli will 
i pensjonatów do zawiązania komitetu 
budow y kościoła.

Plany budow y o charakterze archite 
k tury  drewnianej opracował bezintere 
sownie arch. A leksander Krzywobło* 
cki. Ze składek i imprez zebrano już 
tyle, że zakupiono grunt pod budow ę

M ałych am atorów teatru czeka 2 i 3 1 
kwietnia niezwykła radość: w  Teatrze J 
Rozmaitości odbędą się dw a przedsta* i 
wierna m arionetkowe nowość dotych* 1 
czas we Lwowie niebywała, W e Lwo* 
wie urządzono tego rodzaju przedsta* 
wienie w bieżącym roku  w Miejskich 
Zakładach Opieki nad Dziećmi przy 
ul. Radeckiej, gdzie odegrano silanu 
dzieci, przy pomocy wychowanków 
prześliczną bajkę M arii Kownackie] 

T eatrzyk  miał tak wielkie powodze* 
nie, że postanow iono powtórzyć przed 
stawienie dla szerszej publiczności w 
sali Teatru Rozmaitości na cele Miej. 
O by w. Komitetu Zimowe Pomocy 
Bezrobotnym. O dbędzie się ono dwu* 
krotnie, 2 kwietnia po południu i 3*go

Program radiowy.
Wtorek, 29 marca.

Lwów. Godz. 6,15: Audycja poranna,
l i . 15: Audycja dla szkół. 11.57: Sygnał
c.asu. 12.03 Audlycja południowa. 13.45: 
Płyty. 15: Gawęda regionalna. 15 30. Wiad. 
gosp. 15.45: Audycja dla d-iec, 16.05: Prze­
gląd aktualności fi- u ,  Wu ,  gorpc iarc :>ch 
16 15: Koncert. 16.50: Pogadanka. 17: Feilie* 
ton. 17.15: Recital skrzypcowy. 17.50 Po* 

' gadanka. 18: Wiad sport. 18.10: Pogadanka. 
18.20- Recit; 1 fc rtępian-owy. 18.40 Poga* 
daraka. 1 9 . Wieczór bajek. 19,30: Chór n.ę- 
ski. 19.50: Pogadanka. 20: M ekd;e, taneczne. 
20.30: Dziennik wieczorny. 20.45: „Złoto
Renu" dramat muz. Trans, z Mediolanu.

Lwowskich.
kowicz*Hausnerowa, B. Giinsberg, Z. 
Kiełb, H . Kuroń, J. M atyasik, T. Przy* 
bylski, Al. W areński, Br. Zduńczyk. 
D o  Komisji rewizyjnej: red. M. Chnue 
lewski, Z. Pełeńska i I. Spergel; do  Są* 
du dziennikarskiego: M. Chmielewski, 
B. Giinsberg, Fr. Konig, dr. W ł. Świr* 
ski, do Rady Zaw odow ej: red. N . Ko* 
pilewicz, Ad, Nechay, Fr. Schonfeld, 
Br Zduńczyk i L, W einstock.

O bszerną dyskusję poświęcono 
wchodzącej w życie z dniem 1 kw iet­
nia b. r. umowie zbiorowej w zawo* 
dzie dziennikarskim, przyczyni ustało* 
no tezy dla Rady Zawodowej w kie* 
runku jak  najszybszego zrealizowania 
postanowień tej umowy i nutorytatyw* 
nej wykładni niektórych przepisów.

dżiny  O . P . G . w  kom orze gazowej 
p o d  kier. p . M ichniew skiego z K oła 
Z . F  N r. 1, n iestrudzonego  w tym  
dziale pracy  in stru k to ra . W  ub . tv* 
g o d n iu  nastąp iło  w reczenie nagród  
za b ieg  gońców *cyklistów : P ierw szą 
n agrodę w postaci zegarka ręcznego, 
u fundow anego  przez Z arząd  i K o­
m endę V I. O k r. Z . K„ otrzym ał p. 
D o b rzań sk i z I. W C K S . „Czarni*'. 
D ru g ą  nagrodę w postaci pary opon  
row erow ych, u fundow anych  przez 
p. Leszka P iaseckiego, przedstaw icie 
la firm y „Storn .1“ , o trzym ał p . F edak  
z I. W C K S . „C zarn i", oraz trzecią 
n agrodę w postaci pary  dętek  i pa* 
p ierośnicy  n ik low ej, u fundow anej 
przez p . L. P iaseckiego otrzvm ał p. 
G o tt ze Z w . Srzeleckiego im. Roże* 
na. O prócz  pow yższych  n ag ród  pre* 
2 es i k om endan t V I. O k r. Z . R. 
wręczyli zw ycięzcom  piękne dyplo* 
m y zw iązkow e.

1 i kamień. M ateriał drzewny ofiarowa* 
li JE. ks. A rcybiskup dr. Twardowski 
i firma „Bracia Groedel". Budowa ma 
się rozpocząć w bieżącym roku.

Celem zasilenia funduszów  budow y 
odbędzie się w dniu 3 kwietnia b. r. o 
godz. 5 popoł. w salach K asyna i Koła 
Liter.*Artyst. pod protektoratem  JW . 
Pani Prezydentowej Kamili Ostrów* 
skiej loteria fantow a z produkcjam i 
muzycznymi, baletem i podwieczor* 
kiem.

Komitet budow y kościoła zwraca się 
z gorącym apelem do mieszkańców 
Polskiego Lwowa o wzięcie czynnego 
udziału w powyższej imprezie i przy* 
czynienie się do urzeczywistnienia tak 
pięknego i zbożnego dzieła.

kw ietnia w południe. N a pierwsze z 
tych przedstawień bilety zostaną roz* 
sprzedane po cenach 1 zł 50 groszy, na 
drugie zaś rozdawane będą jako pre* 
mie w zbiórce na Pomoc Zimową 
wśród biletów na inne imprezy tym. 
którzy złożą do puszki 50 gr.

KTO JESZCZE NIE O D D A Ł LIS1Y  
SKŁADKOWEJ?

Mimo, ze zbiórka Zimowej Pomocy 
pod hasłem „O fiary z części obiadu" 
już się skończyła, niektórzy właściciele 
i zarządcy realności dotychczas nie 
zwrócili list składkowych. Komitet 
wzywa ich, by uczynili to  niezwłocz* 
nie.

GwMa z dma 2J marca.
WARSZAWA -  6D K D A  FW M M  NA

Dewizy: Belgi i 89 40 Berlin 213.07, Am* 
sterdam 293.50, Kopenhaga 117.80, I u rody n 
2t>.32, N. Jork czeki 5.30 i p-ęć ósmych, ka* 
bel 5.30 i siedem ćłmych, Oslo 132.30, Pa­
ryż lfc.u6, Praga 18.51, Sztolholm 135 70 
Zurych 121.70, Mediolan 28.02. Papiery pań 
stwowe: wewn. 65.50, inwest. 81.25. kutiw. 
70.50, prem idiolar. 40.50, konsołid. 6625. 
Akcje: Bank Polski U l, Starachowice 36, 
Żyrardów 67, Haburbusch 44, Lilpop 65.25.

LWÓW -  GIEŁDA ZBOŻOWA
Pszenica ob-ót 1*0 ton, żyto 190, jęcz* 

mień 27, owies 50, Ogólny obrót 806 ton.

Wystawa w Tow. Przyjaciół 
Sztuk Pięknych.

Pierwsza wystawa, którą urządziło Tow. 
Przyjaciół Sztuk Pięknych v. lokalu przy pd 
Mariackim 9 składa się z kolekcji prac Ada* 
ma Bunscha, Stanisława Zurakowskicgo i 
Wojciecha Przedwojewskiego, oraz z salonu 
artystów lwowskich i krakowskich.

O nowym loikalu, w którym mieści się ta 
wystawa, powstałym z inicjatywy i stara­
niem Zarządlu Miasta, pisałem niedawno. 
Dziś pragnę jeszcze raz stwierdzić, że czy* 
sit i widne jego sale są dla wystaw dosko* 
nałym pomieszczeniem. Można się więc spo* 
dziewać, że publiczność lwowska, nie bez 
pewn. j racji unikająca sal przy ul. Dziedu* 
szyckich, które dotychczas służvly Towarzy­
stwu, na wystawy, sal zimnych przez wię* 
ksrą część roku, położonych w niezbyt do* 
godnvm miejscu i ostatnio bardzo już za* 
niedbanych, obecnie, gdy zapozna się z no* 
wym lokalem, odwiedzać go będzie licznie 
i chętnie, znajdując w nim wreszcie kultu­
ralne warunki kontaktu z dziełami sztuki.

Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych jak gdy> 
by w zrozumieniu znaczenia, jakie dla dal* 
szycb jego losów może mieć zmiana siedzi* 
bv, zamieściło w katalogu obecnej wystawy 
w formie wstępu rodzaj enuncjacji, oświe* 
tlajacej dotychczasowe jego dzieje od r. 
1867 t. j. oct czasu założenia i wyluszczają- 
cej zasady, jakimi zamierza kierować się w 
dalszej swej pracy. Czytamy w ivm wstępie, 
w końcowym jego ustępie, że Towarzystwo 
„pragnie wystawiać u siebie nadal najlepsze 
dzieła wszystkich artystów bez różnicy na 
kierunek artystyczny, narodowość i wyzna* 
nie" Program tak sformułowany zasługuje 
w pełni na aprobatę i z pewnością dupro* 
wadzi on Towaizystwo lwowskie znów do 
rozkwitu, a przede wszystkim do porożu* 
mienia z Związkiem Plastyków, porozumie­
nia ta,k potrzebnego dla obu stron, jeśli 
tylko będzie rozumne i konsekwentnie reali­
zowany.

O wystawie, którą Tow Przyj. Sztuk Pię* 
knych rozpoczęło działalność w aowydl 
warunkach, niewiele mam do powiedzenia, 
bo nie przynosi ona rzeczy zasadniczo no* 
wych. Obrazy Bunscha i Żurawskiego oglą* 
daliśmy przed niecałym rokiem. Obecnie 
dwaj ci artyści, jed^n z Bielska, drugi z 
Kralkowa, wystąpili w postaci zupełnie we- 
zmienionej z tymi samymi wadami, o k tó­
rych pisałem już na tym miejsau. Obaj ikwią 
w p o j ę c i a c h  artyst. dziś już przebrzmiałych 
i okazuią wielką Dodatnośt na obce wpły* 
wy. Oczywiście zestawienie Bunscha z Zu* 
rawskim wypada na korzyść Bunscha — 
ZuMwsk mimo lepszej techniki1, większe: 
umiejętnuści, zbyt zdecydowanie rozmiło* 
wał się w malarstwie łatwym i banalnym

Dalszą część wystawy tworzą medale i pla 
kiety Prredwojewd-iego zupełnie mcxnitfcre« 
'sują.e i salon ogólny, w htorvr„ wyróżniają 
się obrazy Albinowskiej - Minkiew.c-owej, 
Marii Giżbert, Marcina Kitza. Władysława 
Lama, Józefa Mehoffera, Marii Opolskiej i 
Iwana Trusza.

W zakończeniu pragnę podkreślić : uzna­
niem staranne urządzenie \yvstawy.

J. G.

W Z N O W IE N IE  W Y K Ł A D Ó W  
N A  P O L IT E C H N IC E  W A R S Z .

W arszawa, 28, 3. (P A T ) . Sekreta* 
n a t  Politechniki w arszaw skiej kom u 
n iku je : W y k ła d y  i ćwiczenia na Po* 
litechnice w arsz. zostaną w znow ione 
w  poniedziałek  dn ia  28 m arca br,

UROCZYSTOŚCI N A  UNTW .
JAGIELL.

Kraków, 28. 3. (P A T .) W  2000*lecie 
urodzin cesarza Augusta uczul dzisiaj 
uniwersytet jagielloński specialną uro* 
czystością, na k tórą przybyła z Rzy* 
mu delegacja uniwers. rzymskiego.

NIESŁYCHA NY SPRZECIW.
C hojn ice, 28. III. (P A T ) .  Podczas 

o b rad  R ad y  M iejsk iej w  C hojn icach  
rad n y  N iem iec, Schlonski, z k lu b u  
niem ieckiego sprzeciw ił się przemi a* 
ro w a n iu  w C hojn icach  dotvchczaso  
wej części u h ey  C zuchnow skiej na 
R y n k u  na ui. 31 stycznia. W iększość 
rad n y ch  lednak  uchw aliła przemia* 
rriw ać nazw ę ulice celem upamięt* 
m enie dn ia  w kroczenia arm ii r° l*  
skiej d o  C hojn ic .

KATASTROFA SAM OLOTU.
Rzym. 28. 3. (PAT). M :nisterstwo 

lotnictw a kom unikuje, że w nocy 2 
dnia 25 na 26 bm. spadł na wybrzeżu 
Sardynij kilkum otorow y samolot fran* 
cuski. Załoga płonącego sam olotu po* 
niosła śmierć na miejscu. W ładze prze­
prowadzają śledztwo dla ustaleni i po* 
wodów, dla których samolot francu­
ski przelatywał nocą nad terytorium  
włoskim.

POŻAR K IN A .
L izbona. 28. 3. (PAT). W jednym  2 

kinoteatrów  w  miejscowości O ł’veira 
de Beirro pow stał pożar w czasie wy* 
św ietlania filmu. W śród licznej pu* 
bliczności wynikła pan ka. 1000 osób 
zostało rannych
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Działalność Związku Rezerwistów.

Budowa Kościoła rzym.-kat. w Sławsku.

Teatr marionetek dla dzieci.
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Przemówienie Marsz. Śmigłego-Rydza
na posiedzeniu Koła parlamentarnego 0. Z. N.

W arszawa. 28. 3. (PA T.) N a sobot* 
mm posiedzeniu parlam entarnego Ko* 
la O. Z. N . wygłosił przemówienie 
M arszałek Smigły*Rydz.

Chcę skorzystać z tej miłej okazji, 
aby raz jeszcze już wszystkim pań* 
stwu, nie tylko waszym reprezentan* 
tom złożyć gorące podziękowanie za 
waszą uchwałę z dnia 16 marca. T a  
wasza uchwała, jasna i wyraźna decy* 
-ja waszego Koła, była jak gdyby pier* 
wszą iskrą tego potężnego prądu, któ* 
ry w kilka godzin później, tak nieby* 
wale wstrząsnął tyle piersi polskich.

W  ciągu kilkunastu następnych go* 
dżin mieliśmy w społeczeństwie na* 
szym emocjonalną tem peraturę w ta* 
kiej skali i w takiej wielkości, jak to 
się w Polsce rzadko  zdarza.

Jest rzeczą słuszną i wskazaną, aby* 
śmy sobie zrobili kró tk i rachunek z 
tego, co się stało.

G d y  się analizuje tę niedaleką prze* 
szłość, dochodzi się do następujących 
wniosków; 1) Była to  potężna manife* 
stacja poczucia w spólnoty narodowej.

2) Szerokie masy przejawiły głębo* 
kre wyczucie doniosłego interesu pań* 
stw owego.

3) Jeszcze raz zaakcentow ano w spo 
sób dobitny i silny łączność społeczeń 
stwa z Armią, z wojskiem.

Patrząc na przejawy naszego życia 
politycznego, niejednokrotnie mam 
wrażenie, że jestem w teatrze na pierw 
szym akcie „W yzwolenia" W yspiań* 
skjego. Jest Urn jedna scena, gdzie prze 
wódcy najrozmaitszych grup głoszą 
hasła, recepty, k tóre nieomylnie mają 
doprow adzić do  zbawienia ojczyzny.

Dlatego, kiedy niejednokrotnie do 
m nie przychodzą ludzie czy to  w  pi* 
śmie, czy w słowie i z świętym zapa* 
łem powiadają: „dyktatura wojska'*,
ty lko „totalizm", albo tylko „demokra 
cja", ty lko  „władztwo ludu", albo też 
taki lub inny „front", dodając bardzo 
często, że srogo będę odpow iadał za 
to  jeśli nie przyczynię się do zwycię* 
swa któregoś z tych .frontów " — to 
w tedy nie mogę oprzeć się wrażeniu, 
że oto patrzę na scenę.

Przyznam  się, że jestem wrażliwy na 
działanie sztuki. Ale wrażliwszy je* 
stem na głos obowiązku i mimo naj* 
większych, najpotężniejszych w znn

szeń, będę zawsze szedł tą drogą, któ* 
rą mi sumienie iść nakazuje.

Po krótkiej dygresji wróćmy do  te* 
go naszego czwartego punktu.

Otóż muszę w związku z tym stwier 
dzić, że w tych dniach, o których mo* 
wię, można było obserwować jeden 
niebywale znamienny objaw;

mianowicie, że wszystkie recepty, 
wszystkie hasła, głoszone tak często i 
z taką uporczywością, ustąpiły miejsca 
gorącemu a powszechnemu pragnieniu 
zamanifestowania jedności wtedy, kie* 
dy Polska jest w poważnej sytuacji.

N ie był to, proszę państwa, ty lko  
instynkt, który kierował tymi masami. 
W edług mnie była to  głęboka mąci* 
rość.

Ale czyż ta mądrość ma być dostęp* 
na tylko w dniu odśw iętnym ? Czy 
inne jest „Ojcze nasz" na dzień po* 
wszedni a inne na niedzielę?

Musi każdy uznać, że te pierwsze 
potrzeby codziennego dnia powszed* 
niego i te drugie — wielkie — można 
zdobyć tylko zgodnym, zjednoczonym, 
skoordynowanym , rozumnie i nieugię* 
cie kierowanym wysiłkiem wszystkich.

A więc jedna jest droga i wtedy, kie 
dy  chodzi o kawałek chleba powszed* 
niego, i wtedy, kiedy chodzi o wyku* 
cie piorunów, które mają strzec wici* 
kości i majestatu Rzeczypospolitej.

Pamiętajmy o tym, przechodząc od 
dnia świątecznego do  dnia powszed* 
niego.

Komuniści opanowują strajk
żądając armat dla Hiszpanii.

Paryż, 28. 3. (P A T .) Mimo gorą.z* 
kowej akcji rządu, celem położenia kre 
su fali strajkowej, czwarty dzień straj* 
ku, nie przyniósł żadnego rozwiązania 
sytuacji. Strajk w okręgu paryskim  o* 

J bejmuje już 35 tysięcy robotników 
Koła polityczne, a nawet kola kierów* 
nicze generalnej konfederacji pracy, są 
poważnie zaniepokojone nastrojami 
wśród robotników , którzy są pod 
wpływem komunistów ; staraja się oni 
wykorzystać strajk  celem zmuszenia 
rządu do interwencji w Hiszpanii,

W  Paryżu zebrani strajkujący robot 
nicy w liczbie 15 lysięcy, przyjęli se­
kretarza generalnej konfederacji pracy 
p. Jouhaux takimi gwizdami i okrz\» 
kami, iż musiał opuścić sale Zebrani

— widocznie pod wpływem otrzyma* 
nych instrukcji — wznosili okrzyki — 
„do Jzieła", „dość przemówień", .,ar* 
maty dla Hiszpanii".

Paryż, 28. 3. (P A T .) W izyta Win* 
stona Churchilla w Paryżu, jest przed* 
miotem zainteresowania kół polity-.z* 
nych i prasy. G łównym  zadaniem 
Churchilla — jak zaznacza paryska 
prasa — ma być poinform owanie się 
o wewnętrznej sytuacji francuskiej, za* 
poznanie francuskich kół politycznych 
z opinią Londynu na temat ewolucji 
wewnętrznej polityki francuskiej oiaz 
wreszcie zbadanie możliwości zac;e* 
śnienia współpracy między Francją a 
Anglią w dziedzinie lotniczej.

Obchód dziesięciolecia Związku Pracy
Obywatelskie] Kobiet.

W arszawa. 28. 3. (PAT). Z w ią z e k ;  l le h f  R. P. prof. d r Ignacy Mościcki.
Pracy Obywatelskiej Kobiet obchodził 
w dniu wczorajszym uroczystość dzie* 
sięciolecia swego istnienia. Akadem ią 
w  sali Rady miejskiej. Przeszło 2 tysią* 
ce delegatek przybyło z całej Polski. 
W śród nich są delegatki z krakow skie 
go i ze Śląska ubrane w  barw ne stroje 
ludowe. Uroczystość wczorajszą za 
szczycił swą obecnością Pan Prezy*

Komunikat włoski o rozmowach
z Anglią.

Rzym, 28. 3. (PA T .) „Infonnaziono 
Diplom atica" ogłasza kom unikai, któ* 
ry  wiązany tu jest i  wynikami rozmów 
angielsko * włoskich.

Treść kom unikatu jest następująca
W iele tiagm entów  tej mowy zwróci* 

lo specjalną uwagę Rzymu, a wła* 
szcza krytyki Ligi N arodów , odmów* 
ne stanow isko wobec inicjatyw y rosyj

skiej oraz zajęcie pozycji wobec Cze* 
chosłowacji. W łoskie koła odpowie* 
dzialne doceniają formę i treść słów 
premiera brytyjskiego, poświęconych 
W łochom . W łochy dotrzym ają swych 
zobowiązań w spr.-wit wy co tani a re* 

ani gdy rzvnn 'k ' 
.i gotowe i*

I liszrglOIHStOW Z 
francuski.1 * rosyjskrs 
czyni to  samo.

będ

k tó ry  o godz. ll-e j przybył d o  R ady 
miejskiej. W  sali Portretow ej pow ita­
ło Głowę Państwa prezydium  zjazdu z 
przewodniczącą d r Pohoską oraz dele* 
gatki w strojach ludowych. Przy 
dźwiękach H ym nu narodow ego Pan 
Prezydent R. P. w szedł n a  salę i zajął 
honorowe miejsce.

Powitalne przemówienie wygłosiła 
przewodnicząca zjazdu dr. Pohoska.

Obecni powstali i w milczeniu ucz­
cili pamięć W ielkiego M arszałka.

Dłuższy referat n. t.: „Dziesięć lat 
istnienia Z. P. O . K.‘‘ w ygłosiła sen. 
H alina Jaroszewiczowa.

Z  kolei d r  Pohoska w zywa wszyst­
kich do uczczenia chwilą milczenia śp. 
M ichaliny M ościckiej — pierwszej 
honorow ej przewodniczącej Z. P. O 
R i wszystkich zm arłych członkiń 
Związku. O  godz. 11.30 żegnany przez 
prezydium  Z. P. O . K. opuścił salę

POSIEDZENIE R AD Y GŁ. 
TOW. ROZW OJU ZIEM W SCH .

Warszawa, 28 3. (.PAT) W sali konferen­
cyjnej PKO odbyło się posiedzenie Rady 
Głównej Towarzystwa Rozwoju Ziem. 
Wschodnich pod przewodnictwem prezesa 
Rady m. marszałka A. Prystora. W posie# 
dzeniu udział w zięli członkowie Rady p p .: 
prezes dr H. Gruber, prezes dr Br. Heł- 
czyński, prezes Wł. Byrka, gen. C i Jar- 
nuszkiewicz, dyr. S. Daiwański, senator 
W Gołuchowski, gen. M. Mackiewicz, 
dyr. St. Paprocki, prezes J. Rzymowski, 
prof. K Skórawicz i dr A. Stcbelski oraz 
człokowie zarządu z pp prezesem zarządu 
Kożuchowskim i wiceprezesami dyr. P. Ja­
rockim i senatorem Z. Beczkowiczem na 
czele.

Po sprawozdaniu z działalności zarządu 
głównego za ubiegły okres, Rada wyraziła 
uznanie zarządowi za niesłabnącą pracę w 
myśl dotychczasowych wytycznych, zatwier 
dziła uzupełnienie budżetowe i po wysłu- 
chaniu referatów o podstawach pracy spo* 
lecznej na Wołyniu, ustaliła wytyczne tej 
pracy.

W O JS K A  A U S T R IA C K IE  
W  M U N D U R A C H  N IE M .

W ied eń , 28. III. (P A T ) .  P ierw szy  
b a ta lio n  4 p u łk u  z W ied n ia , bata* 
lio n  zm oto ryzow any  p u łk u  telegram 
ficznego o raz  strzelców  ty ro lsk ich  
n r. 4, w racające z M onach ium  d o  
sw oich  garn izonów  w  A u strii, zo* 
s ta ły  już  w  M onach ium  przem undu* 
row ane tak , że p o w ró t ich n astąp ił 
ju ż  w  m u n d u rach  niem ieckich. Szere 
gow i zatrzym ali ty lk o  znane au* 
striackie „ to rn is try "  ze sk ó ry  cielę* 
cej, a oficerow ie szable.

obrad Pan Prezydent R. P N astępnie 
sekretarka p. Rogaczewska odczytała 
następujące uchwały zarządu pełnego 
Związku Pracy O byw atelskiej Kobiet.

1) W  ciągu 10 lat istnienia Związku 
Pracy Obywatelskiej Kobiet dążylyś* 
my do tego, żeby postępować według 
wskazań W ielkiego Marszałka, czyn  
Józefa Piłsudskiego będzie zawsze dla 
nas drogowskazem.

2) Ustawa o służbie wojskowej, re­
alizując nasze postulaty, daje kobietom  
możność współdziałania w zakresie 
obronności Państwa. Witamy tę usta­
wę z radością i wzywamy wszystkie 
członkinie do wzmożenia pracy w two­
rzonych w Z. P. O. K. Sekcjach Przy­
sposobienia dla obrony kraju.

Po zamknięciu zjazdu delegatki uda­
ły się pochodem  na grób Nieznanego 
Żołnierza, a następnie w Belwederze 
oddały  ho łd  pamięci W odza narodu,

PRZYJĘCIE N A  ZAM K U.
Warszawa. 28. 3. (PAT). W czoraj o  

godz. 18-tej Pan Prezydent R. P. prof. 
d r Ignacy Mościcki podejm ował h er­
batą na Zam ku królew skim  uczestnicz 
k i zjazdu Z w iązku Pracy O byw atel­
skiej Kobiet, k tóre przybyły do W ar­
szaw y w  związku z obchodem  10*lecia 
istnienia tej organizacji.

W  czterech salach Zam ku: tronowej, 
rycerskiej, balowej i obiadów  czwart­
kowych zgromadziły się członkinie Z. 
P. O. K. w liczbie przeszło dw a tysią­
ce.

JÓ Z E F  B IE N IA S Z 42

L Ł Ś N E ,  W Y G I
P O W I E Ś Ć .
(C iąg  dalszy).

Borowy nie wiedział, że owo fatalne spotkanie 
z niedźwiedziem, to  dopiero początek jego dzisiej* 
szych nieszczęść. Zdawszy kierow nictwo nagonką na 
swojego zastępcę, wrócił wcześniej do  gajówki, by 
przypilnować bigosu na przyjęcie myśliwych i przy* 
szykować miodówkę, ulubioną przez gości wódkę, 
na którą miał sekretną receptę. Tu zastał jednak naj* 
większy nieład. Bigos stał w prawdzie na kuchni, ale 
się pod blachą nie paliło. Stoły były  nieuprzątnięte, 
naczynie niepomyte.

Borowy zirytow ał się nie na żarty. Natknąwszy 
się na Pawełka, złapał go za ucho.

— G o sobie ty  myślisz, huncwocie! Dlaczego nie 
pozamiatane? Dlaczego nie posprzątane? G dzie pani 
Katarzyna?

Pawełek skrzyw ił się niby do płaczu.
— Pani K atarzyny co ino nie widać. Poszła do  

wsi. Strach, jaka złal„.
— Czemu to?  C o się stało?
— Łata uciekł...
Luśnia nic a nic nie rozumiał.
— C o ty  pleciesz?
— Powiadam, że Łata uciekł.
Luśnia załamał ręce. M iał taką minę, jakby go

kto  zdzielił cegłą w głowę.
— Czyś ty zwariował? Czyś oszalał?! Przecie 

Łata zabity!...
— A juści! Jakby był napraw dę zabity, to by 

nie uciekł. O n się ty lko przyczaił... Smyknął jeszcze 
dzrś rano, oho! I żeby to  sam... A le ukradł takiego 
zająca, jak  smoka! — opowiadał z niekłam aną rado* 
ścią chłopak.

— Jakże to  było? —dopytyw ał jeszcze borowy, 
wcale nie wierząc chłopcu.

— Jakeście odjechali na polowanie, poszliśmy z pa* 
nią Katarzyną do stodoły, żeby jeszcze raz za dnia 
popatrzeć na Latę. Tylkośmy drzwi otworzyli, a tu 
coś wypadło ze środka i w nogi. Patrzymy — Łata! 
Trochę się chwiał na kulasach, ale by go nie dogo* 
nił. 1 w pysku miał zająca... Zm yślna jucha, że 
strach!...

Borowy stał jak  ogłupiały i już chciał udać się 
sam do stodoły, gdy od wsi nadeszła pośpiesznie go* 
spodyni. N a  w idok Luśni przystanęła i ujęła się wy* 
zywająco pod boki.

— Jesteście, W ojciechu? Z  was taki borowy, 
jak ze psa młocek! W asz Łata kazał wam się kła* 
niać... Zadarł ogon i fiuuut! Będziecie go tyle wi* 
dzieć! — pokazała palcem figę. — Strzelce zatałapa* 
ne! A takem się cieszyła na boa! Chciałam se za dnia 
oglądnąć i ledwom drzwi otworzyła, a to ścierwo 
smyk między nogi! I żeby to sam. Ale ukradł zają* 
ca, a tu  wszystkie porachowane, jak  w kalendarzu. 
Teraz powiedzą, że ukradła Katarzyna, bo przecie 
n ik t nie da wiary, że ukradł Łata. Przyszło mi na

złodziejkę. Jeszcze mnie do krym inału wsadzą, karę 
nałożą, ostatki, jakie mam, zabiorą.... N ie chcę znać 
ani was, ani waszego Łaty. Obaj jesteście z diabłem  
w zmowie 1...

Zmierzyła Luśnię rozgniewanymi oczami z góry 
na dół, zaszeleściła złowrogo spódnicami i odeszła 
do kuchni, zostawiając ogłupiałego borowego na 
podwórzu.

XII.
Zniknięcie Łaty było  tak  niepraw dopodobne, że 

żaden myśliwy w  to  nie uwierzył. Stare strzelby, za­
wodowi łgarze, okpiwali chętnie laików , niedośw iad­
czonych w  sprawach zwierza i kniei, ale sami nie lu­
bili dać się nabrać na  kawał. U strzelonego kundla 
oglądało tuzin doświadczonych myśliwych, m artwy 
lisi zewłok, k tóry  naw et przestał farbować, przecho­
dził z rąk  do  rąk, toteż nagłe jego zniknięcie dawało 
się wytłumaczyć chyba słabością natury  ludzkiej do 
pięknego futra. K to jednak był amatorem, pozosta­
wało niewytłumaczoną zagadką.

N ajfatalniej wyszedł dziś stary Luśnia. N a  polo­
waniu pomacał go niedźw iedź. U czynił to  wpraw* 
dzie delikatnie i ty lko  mimochodem, ale borowy 
czuł dobrze w krzyżach to  niewinne pomacanie ko ­
smatą łapą rozwścieczonego władcy boru. Potem 
skradziono mu najbezwstydniej fu tro  Łaty, starając 
się niemniej bezwstydnie przekonać, że kundel 
uciekł, a naw et porw ał ze sobą zająca. W reszcie pry­
sły jak bańka m ydlana jego małżeńskie nadzieje.

(C, d n.)
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Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km. 646/36 i Km. 404/36. Obwieszczenie 
o 2*giej licytacji nieruchomości. Na waio* 
sek wierzyciiołki Komunalnej Kasy Osaczę* 
dności powiatu kamioneckiego w Kamionce 
Strumiłowej, Komornik Sądu grodzkiego w 
Kamionce Str. Juliusz Waygart na podsta* 
wie art. 676 i 679 kpc. podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 29 kwietnia 1938 o go- 
dżinie 9.30 w sali Nr. 31 Sądu grodzkiego 
w Kamionce Str. odbędzie się w dirodze pu* 
blicznego przetargu sprzedaż następujących 
nieruchomości ks. gr. gm. ka t Nieznanów. 
I. dłużnika Filipa Dmytrasza własnych: 1) 
całej realności obj. whl. 73a, składającej się 
z pgr. 1370/2 z roli obszaru 10 a. oszacowa. 
nej na 170 zł., 2) całej realności obj. whl. 
181a składającej się z pgr. 1791/27 roli obu 
szaru 1 ha 15 a. 50 m kw. oszacowanej na 
1736 zł., 3) całej realności obj. whl. 704 
składającej się z  pbud. 211 i 212 i pgr. 
1310/1 i 1372 o ogólnym obszarze 2 ha. 20 a. 
52 m kw. oraz domu mieszkalnego, stodoły, 
stajni, studni i 20 drzew owocowych jako 
przynależności a oszacowanych ogółem na 
3.829 zl. 4) całej realności obj. whl 394 
składającej się z pgr. 1370/5 roli obszaru 
45 a. 77 m kw. oszacowanej na 778 zł., 5) 
całej realności obj. whl. 580 składającej się 
z 3 pgrt 1370/4 roli obszaru 28 a. 26 m kw. 
oszacowanej na 480 zł. II. dłużnika Wasyla 
Pioruna własnych: 1) połowy realności obj. 
whl. 673 składającej się z pgr. 1062/1 i 
1062/2 łąki obszaru 75 a. 35 m kw. oszaco* 
wanej na 339 zł., 2) całej realności obj. whl. 
318 a. składającej się z pgr. 1421/1 roli ob­
szaru 67 a. 87 m kw. oszacowanej na 1018 
zł. 3) połowy realności obj. whl. 749 Skła* 
dającej się z (Pgr. 1387/2 i 1387/3 rola obsra* 
ru 1 ha. 39 a. 80 m kw. oszacowanej na 
1043 zł. 50 gr. Cena wywołania wynosi: ad
I. 1) 113 zł. 50 gr., ad 2) 1157 zł. 50 gr., ad 
3) 2553 zł., ad 4) 519 zł., ad 5) 320 z ł , ad
II. 1) 226 zł., ad 2) 679 zł., ad 3) 696 zł. 
Przystępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w kwocie ad I. 1) 17 zł., 
ad 2) 174 zł, ad 3) 383 zł, ad 4) 78 zł, ad 5) 
48 zł, ad II 1) 34 zł, ad 2) 102 zł, ad 3) 105 zł. 
Rękojmie należy złożyć w fotowiżnte albo 
w takich papierach wartościowych bąclż 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wołno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych csęśa ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do* 
Aartkowyra publżcznym obwieszczeniem ni - 
będą podane do wiadomości warunki od* 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
rakodą do licytacji i przysądzenia własno* 
id  na rzecz nabywcy bez zastraeżeń, je* 
żeli osoby te pnńd  ronpoczęctem przetar* 
pu nie złożą dowodu, że wniosły powódz­
two o zwolnienie nieruchomości łub jej 
części od egzekucji i że uzyskały postano* 
wwmic właściwego Sądu, nakazujące zowie* 
szezue egzekucji. W ciągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacją wolno oglądać nie* 
ruchomość w dtati powszednie od godz. 8»cJ 
do 18*tej, akta zaś postępowania egzeku* 
cvjneąo można przeglądać w Sądzie grodz, 
kim w Kamionce Strumiłowej przy ul. Le* 
gionów Nr. 48 sala Nr. 31.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Kamionka Str., 8 marca 1938. 990K

Km, 194/38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomośd. Komornik Sądu grodzkiego w 
Ttustem Antoni Pacławski, mający kancela­
rię w gmachu tut. Sądu ul. Piłsudskiego 87 
Nr biura 12 na podstawie art 602 kpc. po* 
daje d)o publicznej wiadomości, że dnia 19 
kwietnia 1938 o godz. 9*ej rano w Torskiem 
odbędzie się l*sza licytacja ruchomości, na* 
leżących do Zofii hr. Łosiowej właśc. dóbr, 
składających się z 2 koni wyjazdowych, o- 
szacowanych na łączną sumę zł. 650. Ru« 
chomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 25 marca 1938. 995K

Km. 125/38. Obwieszczenie o licytacji ru* 
chomości’. Komornik Sądu grodzkiego w 
Grzymałowie Teodor Butkowski, mający 
kancelarię w Grzymałowie, ul. Mickiewicza 
N r 276 na podstawie art. 602 kpc. podlaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 5 kiwie* 
tnia 1938 o godz. 12,ej w Kołodziejówce 
odbędzie się 1-sza licytacja ruchomości, na* 
leżących do Stamisława Zagórskiego, składa* 
jących się z 10 krów wypasowych i-30 świń, 
oszacowanych na łączną sumę zł. 2-500. Ru* 
chomości można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Grzymałów, 26 marca 1938. 993K

III. Km. 235/38. Obwieszczenie o  licytacji 
nieruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Drohobyczu rewiru III. Flawian Chrupo, 
wicz, mający kancelarię w Drohobyczu, ul. 
Piłsudskiego 6 na zasadzie art. 676. 679 kpc. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
24 maja 1938 o godz. 12*ej w Sądne grodz* 
kim w Drohobyczu sala Nr. 42 odbędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego przetar* 
gu należącej do dłużniczki Jeaty Fiirst jdent. 
z Jcntą Fiirst zam. Oberlander w Truskaw­
ce 3/4 części nieruchomości obj. whl. 625 
ks. gr. gm. kat. Truskawiec, przechowanej 
w Sądzie grodzkim w Drohobyczu. W skład 
tej realności wchodzi pbud. 279 1 pgrt. 
230/2 o  łącznej powierzchni 698 m kw. prze* 
osaczonych pod budowę, położonych przy

Sucho Wola. Na parcelach tych stoi 
wnla „Fortuna" z drzewa zbudowana, kryta

o zabudowanej powierzchni 336 m 
KWf ztw fcn w sobie 17 pokoi i kuchnię z

przeznaczeniem dla kuracjuszy. Do tej willi 
dobudowano z drzewa kuchnię i komórkę. 
Przynależności: studnia i urządzenie we* 
wnętrzne willi składające się z 22 łóżek bla* 
szanych, 5 łóżek z wkładami, 30 krzeseł, 12 
szaf dębowych, 2 szaf olchowych, 18 szafek 
nocnych, 14 stołów, 14 luster małych, 14 u- 
mywalek, 15 poduszek z trawy morskiej, 27 
dywaników 5 chodników, 2 ławek, 25 lamp 
elektrycznych. 3/4 części nieruchomości obj. 
whl. 625 ks. Truskawiec oszaoowana została 
na sumę zł 23.264 gr. 85., cena zaś wywo* 
łania nieruchomości obj. whl. 625 wynosi 
złotych 17.448 groszy 63. Przystępujący 
do przetargu obowiązany jest złożyć rękoj, 
mię w wysokości złotych 2-326 groszy 48. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzteń czwartych części cenv 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do, 
datkowym publicznym obwieszczeniem nic 
będą podane do wiadomości warunki od. 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze. 
czkodą do licytacji i przysądzenia własno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, je, 
żeli osoby te przed rozpoczęciem przetar. 
pu nie złożą dowodu, że wniosły powódź* 
two o zwolnienie nieruchomości Lub jej 
części od egzekucji i ż« uzyskały postano* 
wienie właściwego Sądu, nakazujące zawie, 
tzenie egzekucji. W ciągu ostatnich dwócb 
tygodni przed licytacją wolno oglądać nie* 
ruchomości w dni powszednie od godz. 8*ej 
do 18,tej, akta zaś postępowania egzeku* 
cyąnego można przeglądać w Sądzie grodz* 
kim w Drohobyczu.
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III.

Drohobycz, 22 marca 1938. 987K

Km. 218/38. Obwieszczenie o licytacji nie* 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Brzozowie Józef Rokosz, mający kancelarię 
w Brzozowie, ul. Bielawskiego Zaręby na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do pu* 
blicznej wiadomości, że dnia 19 maja 1938 
o godz. 9*tej w Sądzie grodzkim w Brzozo­
wie odbędzie się sprzedaż w drodze pubłi* 
cznego przetargu należącej do dłużników 
Adlama i Marii Mrozków w Brzozowie nie* 
ruchomości obj. whl. 969 i 1519 ks. gr gm. 
kat. Brzozów, składających się z parceli 
gruntowej, parceli budowlanej, domu dfe* 
wniamego krytego blachą, stodoły, stajni, 
studni wraz z urządzeniem, ogrodzenia, 11 
czereśni, 22 jabłoni, 6 grusz, 7 śliw, 1 orzech 
włoski. 1 lżpa> 1 jasion i 28 krzaków po­
rzeczkowych. Nieruchomość powyższa ma 
urządzoną księgę gruntową w Sądzie grodz* 
kim w Brzozowie. Nieruchomość oszaco* 
wana została na sumę zł. 17.062, cena zaś 
wywołania wynosi zl. 12.796 gr. 50. Przy* 
stępujący do przetargu obowiązany jest ato. 
żyć rękojmię w wysokości zł. 1.706 gT. 20. 
Rękojmię należy złożyć w goto Wilnie albą 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wołno umieszczać fundusze mało, 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do, 
datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 
4<S na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, beteli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złotą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła. 
ściwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji- W ciągu ostatn. 2 tygodni przed licy­
tacją wolno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8*ej do 18*ej, ikta 
zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Brzozowie.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Brzozów, 24 marca 1938. 979K

Km. 1326/36. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości. Na wniosek Galicyjskiej Ka­
sy Oszczędności we Lwowie Komornik Są* 
du grodzkiego w Brodach, urzędujący w 
budynku Sądu grodzkiego w Brodach II. p. 
drzwi Nr. 46 na podstawie art. 676 i 679 
kpc! podaje dfc) publicznej wiadomości, że 
dnia 16 maja 1938 o godz. 8»mcj odbędzie 
się w Sądzie grodzkim w Brodach sala Nr. 
31 sprzedaż w dirodze publicznego przetar* 
gu nieruchomości należącej do Abrama Da* 
wfda 2 tm. Marguliesa i Fanny z Frommów 
Margulies w Brodach obj. whl. 521 ks. gr 
gm. kat. Brody, położonej w Brodach przy 
ul. Piłsudskiego 9, składającej się z pbud. 
Ika/t. 958. o powierzchni 403.20 m kw. Na 
parceli tej stoi jednopiętrowy murowany 
dom mieszkalny, kryty żelazną blachą, z in­
stalacją elektryczną, częściowo p ' dpiwni* 
czony, mieszczący od ulicy Piłsudskiego w 
suterynie magazyn, a na parterze sklep i 2 
mieszkania, zaś na I. piętrze 3 mieszkania. 
Dom prócz 2 pokoi zajętych przez wlaści* 
cieli jest oddany w najem. Na podwórzu 
znajduje się budynek drewniany, kryty bla* 
chą, mieszczący stróżówkę, oraz 2 ustępy. 
Nieruchomość oszacowana została w cało* 
ści na sumę 26750.50 złotych, cena zaś wy­
wołania wynosi 20062.88 złotych. Przystę* 
pujący do przetargu obowiązany jest zło* 
żyć rękojmię w wysokości 10 prc. sumy 
szacunkowej t. j. kwotę 2675.05 złotych. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądf 
książeczkach wkładkowych instytucyj- w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych częśc ceny 
giełdowej. Przy Itcytacji będą rachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile do.

datkowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą przt* 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 

i ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
‘ osoby te przed rozpoczęńem przetargu nic 
* złożą dowodu, że wniosły powództwo o

I zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji, że uzyskały postanowienie wła* 
sdwego Sądu, nakazujące zawieszenie egze* 
kucji. W ciągu dwóch ostatnich tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nieruchomość 
w dfni powszednie od godziny 3»ej do 18-ej, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego można 
przeglądać w Sądzie grodzkim w Rro* 
dach sala Nr. 31. — Na zasadzie
art. 600 kpc. wzywa się organów władz i 
instytucji publicznych, aby zgłosiły swoje 
prawa z tytułu podatku i innych należno, 
ści, najdalej w termirue licytacji pod rygo* 
rem utraty prawa pierwszeństwa zaspoko* 
jcnia.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Brody, 5 marca 1938. 906K

VIII. Km. 290/38. Obwieszczenie o licy* 
racji ruchomości. Komornik Sądu grodzkie­
go miejskiego wc Lwowie rewiru VlIl«go z 
siedzibą urzędową we Lwowie, przy ul. 
Grottgera 10 podaje na podstawie art. 602 
kpc. do publicznej wiadomości, że dnia l*go 
kwietnia 1938 r. o godzinie 11.30 we Lwo* 
wie przy ul. Kopernika 16 odbędzie się li* 
cytacja 1 silnika samochodowego markj ,*Es- 
sex“ Model 1929 r. Nr. 1107685 wartości 
700 zł. Ruchomość można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznacz o* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskrgo.
Rewiru VIII.

Lwów, 22 marca 1938. 982K

Km. 1234/37. Obwieszczenie. Dnia 4 kwie* 
tnia 1938 o godzinie 10.45 w Wiśniowazyku 
sprzeda się przez publiczną licytację nastę* 
pujące ruchomości: 10 krów czerwonych po 
lat 7, 10 krów czerwonych, grzbiety białe 
po 9 Lat, 10 krów srokatych po 6 lat, 4 ma* 
ciory białe ang. duże po lat 4, ogier pełnej 
krwi ang. ciemno gniady lat 12, 300 kóp
żyta w stercie na folwarku, 300 kóp żyta w 
stercie na folwarku. Łączna siuma oszacowa­
nia wynosi kwotę 28.140 zł. Ruchomości mo, 
żna oglądnąć w dniu poprzedzającym licy* 
tację od godz. 9*tej rano do godz. 15*te,j w 
miejscu zamieszkania dłużnika

Komornik Sądu Grodzkiego.
Podhajce, 12 marca 1938. 983K

Km. 486/37. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. Komornik Sądu grodzkiego w Za* 
leszczykach na podstawie art. 602 kpc. po* 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 12 
kwietnia 1938 o godz. 12*ej w sprawie egze* 
kucyjnej Związku Kredytowego w Czortko- 
wie przeciw Henrykowi Bransskuemu i Zyg*

J munfowt Góreckiemu w Kołodróbce ocłbę* 
dzie się licytacyjna sprzedaż ruchomości w 
Kołodróbce a to: 1) urządzenia domowego,
2) inwentarza rolnego żywego, 3) anwenta* 
rza rolnego martwego i 4) ziemiopłodów. 
Ruchomości te można oglądać w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego,
Zaleszczyki, 26 marca 1938. 984K

V. Km. 3378/35. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości. W sprawie egzekucyjnej 

i Miejskiej Komunalnej Kasy Oszczędności 
przeciw Michałowi Melnykowi i tow. odlbę* 
dzie się dinia 23 maja 1938 o godzinie lLtej 

i rano w Sądzie grodzkim miejskim we Lwo- I 
wie, przy ul. Sądowej 7 w part< rze w sali | 
posiedzeń Oddz. I. w biurze Nr. 29 pierw* 
sza licytacja realności obi. whl. 979/III dz. I 
ks. gr. gm. m. Lwowa, składająoej się z par* 
celi gruntowej I. kat. 5490/11 o powierzchni 
S8 s. kw. wraz z wznoszącym się na niej 
budynkiem czynszowym murowanym dwu, 
piętrowym, położonej we Lwowie, przy uL 
Wołyńskiej 1. orj. 31, 1. konskr. 812 3/4, bli* 
żej opisanej w załączniku do protokołu 
opisu oraz ocenienia z dnia 24/4 1935 V. 
Km. 3378/35, której księgi gruntowe prze­
chowane są w Sądzie okręgowym we Lwo* 
wie, przy ul. Rutowskiego, stanowiącej 
własność w połowie dłużnika Michała Mel* 
nyka w 5/12 częściach dłużniczki Reizli Ja* 
gid vel Reizli Hiibe! vel Reizli z Hiiblów 
Jagid vcl Rozalii z Hiiblów Jagid względnie 
Rozy Jagid oraz w 1/12 części dłużniczki 
Freidy Lei 2 im. Jagid. Wartość szacunkowa 
powyższej realności bez przynależności o* 
znaczoną została na kwotę 38.351 zł. 75 gr. 
Wartość szacunkowa przynależności powyż­
szej reaLności wynosi 130 zł. 52 gr. Łączna 
zatem suma szacunkowa powyższej realno* 
ści wraz z przy należnościami wynosi kwotę 
38.482 zł. 27 gr. Gena wywołania wynosi 
zatem kwotę 28.861 zł. 71 gr. Przystę* 
pujący do przetargu obowiązany jest zło* 
żyć rękojmię w wysokości 3.848 zł. 23 gr. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych Instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało, 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o Ile dodat* 
kowym publicznym obwieszczenie no nie bę* 
dą podane do wiadomości warunki od* 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze, 
szkodą do licytacji 1 przysądzenia własno* 
td  na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, Jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości hib jej Cżęści cd 
egzekucji i że urvskały postanowienie wła, 
tciwego Sądu nakazujące zawieszenia egie. 
kucji W dągu dwóch ostatnich tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nieruch#mość 

' w dni powszednie od godziny 8-ej do 18*ej,

akta zaś postępowania egzekucyjnego można
przeglądać na dwa tygodnie przed termin c-m 
w Sądzie gr. miejskim we Lwowie przy ul. 
Sądowej 7 w sekr. Oddtz. 1. Zarazem wzywa 
się organa władzy publtacnej i instytucje 
publiczne, powołane do zgłaszana należ* 
naści z tytułu podatkow i innych danin pu* 
blrcznych, aby najpóźniej w terminie licy* 
racji zgłosiły zestawienie podatków i in* 
nych danin publicznych, należnych po dzień 
licytacji pod rygorem utraty mogącego !m 
służyć z ustawy pierwszeństwa zaspokoję, 
nia.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V.

Lwów, 14 marca 1938. 977 K

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
Zarządzenie postępowania celem uznania 

za zmarłych. T 11/37 Anna Rosneir córka 
Józefa i Anny Janusz, urodzona 31 stycznia 
1876 i zamieszkała w Hałcnowie wydaliła 
się z Hałcnowa w roku 1905 i od tego czasu 
zaginęła bez wieści. 50/37 Józef Bisaga, syn 
Jana i Marianny Bandura urodzony 3 sier* 
pnia 1873 w Makowie Podgórskim zamiesz­
kały w Suchej. 57/37 Jan Kubiś, syn Józefa 
i Doroty Hutyra, urodzony 27 stycznia 
1882 w Rycerce Górnej j tam zamieszkały. 
84/37 Józef Górak, syn Mateusza i Kata* 
rzyny z Grzywów, urodzony 28 październi* 
ka 1891 i zamieszkały w Radoczy. 8/5S Jó* 
zef Adamek, syn Andrzeja i Marii Piela u* 
rodzony 7 lutego 1878 i zamieszkały w Jusz­
czynie powiat Żywiec wyemigrowali do 
Ameryki Celem uznania ich za zmarłych 
wzywa się o uwiadomienie Sądu tutejszego 
do jednego raku od ogłoszenia, poczem Sąd 
wyda ostateczne orzeczenie.

Sąd Okręgowy.
W Wadowicach, 'dinia 23 marca 1938. 980;

T. 322/37. Kiryło Zemeła, urodzony 22 
stycznia 1892 w Zaborzu jako żołnierz b. 
armii austriackiej zaginął. Ogłasza się pow* 
szechne wezwanie o udzielenie Sądlowi wia* 
domości o losach zaginionego. Zaginiony 
zaś jeśli żyje winien w ciągu 6 miesięcy do­
nieść Sądowi o swem życiu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 27 stycznia 1938. 996

T. 164/37. lllko I.uciw, syn Ilka z Nagó* 
rzanki pow. Bucza.cz, jako żołnierz bvłej 
armii ukraińskiej zaginął bez wieści. Wydaje 
się ogólne wezwanie powiadomić o nagknio* 
nym Sąd do 26 sierpnia 1938.

Sąd Okręgowy.
W Czortkowie, 26 stycznia 1938 . 945

T. 236/37. Stefan Zaremba, urodzony 31 
maja 1885 w Pietniczanach, jako żołnierz b. 
armii austriackiej zaginął. Ogłasza się po* 
wszechne wezwanie o udzielenie Sądowi 
wiadomości o losach zaginionego. Zaginio­
ny zaś jeśł? Żyje włnten -w etągn 6 urtulęć*-
donieść Sądowi o swem życiu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 15 lutego 1938. 970*

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

OBWIESZCZENIE O LICYTACJI.
Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipoteczne*- 

p  w t Lwowie, pl. Halicki 15, opierając 
się na Rozporządzeniu Prezydenta Rzpltej 
z dnia 27 października 1932 Nr. 94 poz. 
812 Dz. U. R. P. ogłasza niniejszym, że: 
1) Celem ściągnięcia zaległości i innych na* 
ltżności z długoterminowej pożyczki lupo* 
tecznej przez Bank wydanej, odbędzie się 
w obecności delegata Dyrekcji licytacja pu. 
biiczna niżej podanej nieruchomości. 2) 
Licytacja odbędzie się przed notariuszem' 
p. Drem Bolesławem Trzosem w jego kan, 
celaria we Lwowie przy ul. Batorego 9 w 
niżej oznaczonym terminie. 3) Podstawą li* 
cytacji będą warunki licytacyjne, ustano* 
wionę Roap. Prez. Rzpltej z 27/X. 1932 
Nr. 94 poz. 812 Dz. U. R. P. 4) Prawa osób- 
trzecich nie będą przeszkodą licytacji i na* 
bywca uzyska prawo własności, o ile tt 
osoby najpóźniej na licytacji a przed we* 
zwaniem do czynienia fx»tąpdeń nie wy* 
każą* że wniosły pozew o  zwolnienie całe' 
nieruchomość lub jej części od egzekucji 
i że uzyskały zawieszenie postępowania 
egzekucyjnego. 5) Akty postępowania egze 
kucyjnego można przeglądać w Aikcyinyir 
Banku Hipotecznym we Lwowie, pl. Hali. 
aki 15, codziennie z wyjątkiem niedziel i 
frwńąt w godzinach od  9*tej do lWej^ zaś- 
w ostatnich trzech dniach przed terminem 
licytacyjnym w kancelarii wyżej wymiemo* 
nego notariusza w godzinach urzędowych.
6) Zamierzający licytować mogą w ciągu 
ostatnich siedmiu dni przed licytacją oglą* 
dać nieruchomość codziennie od eodzany 
8»mej do 18*tej z wyjątkiem niedziel i świąt,
7) W razie niedojśaU do skutku sprzedaży 
dla braku licytantów, druga i ostatnia 
sprzedaż od zniżonego szacunku odbędzie 
stę bez powtórnego zawiadomienia, nie 
wcześniej jednak jak po upływ*e dwócb 
miesięcy od dnia ęńerwwzej fcrytaaji

a) Przeznaczenie gospodarcze nierucho* 
mości: Jednopiętrowy dom mieszkalny, mu* 
rowany z budynkami gospodarczymi i ogro* 
dem.

b) Miejsce położenia nieruchomości (gmi­
na kat.): Jaworów, ul. Mickiewicza 19.

c) Nazwisko dłużnika: Stanisław Lacho­
wicz wzgl. jego masa spadkowa.

d) L- wyk, hip. i miejsce przechowania ks. 
grunt., whl. 18*8 ks. gr. gm. kat. Jaworów, 
Sąd grodzki w Jaworowie.

e) Cena wywołania: zł. 133.866.—.
f) Wysokość rękojmi: zł. 6.000.—.
g) Termin licytacji: 30 maja 1938 godz. 

ll*ta.
Lwów dnia 23 marca 1938. 973-

1 AKCYJNY BANK HIPOTECZNY.

ViwfaVę,la |  wydawali Aleksander WareśakL Redaktor odpowiedzialny Witold Majewski. Z  diak. „Słowa Fol* Lwów, Ziaorow ksa U.


